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Kara do 5, a nawet 7,5 roku pozbawienia wolności grozi dwóm mieszkańcom Iławy, którzy
ukradli sztuczne kwiaty, wiązanki i kwiaty doniczkowe z jednej z lokalnych kwiaciarni.
Sygnał o pieszych z nietypowym bagażem świadek przekazał policjantom. Okazało się, że
sprawcy kradzieży, sprzedając kwiaty przypadkowym osobom, zamieniali je na gotówkę i
alkohol.

Oficer dyżurny iławskiej Policji otrzymał sygnał dotyczący trzech mężczyzn, którzy nieśli dużą ilość
sztucznych kwiatów oraz wiązanek.

- Funkcjonariusze pojechali we wskazane miejsce - informuje sierż. sztab. Joanna Kwiatkowska,
oficer prasowy KPP w Iławie. - Ustalili, że z jednej z lokalnych kwiaciarni skradziono właśnie
sztuczne kwiaty, wiązanki oraz rośliny w doniczkach. Policjanci w trakcie patrolowania okolicznego
terenu zauważyli trzech mężczyzn odpowiadających rysopisowi. Byli to dobrze im znani mieszkańcy
miasta w wieku od 20 do 55 lat.

Funkcjonariusze przyjęli od pokrzywdzonego zawiadomienie o przestępstwie, przesłuchali świadków.
Zebrany materiał dowodowy pozwolił przedstawić zarzuty sprawcom. Mężczyźni przyznali się do
zarzucanego im czynu. Tłumaczyli, że ukradli kwiaty, a następnie sprzedali je napotkanym osobom,
ponieważ potrzebowali pieniędzy na alkohol. 55–latek usłyszał zarzut w warunkach tzw. „recydywy”,
za co kodeks karny przewiduje karę pozbawienia wolności nawet do 7,5 roku.

Źródło: https://www.infoilawa.pl/aktualnosci/item/49073-kradli-sztuczne-kwiaty-by-miec-na-alkohol


